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; "MIENNY URAZ MJWYŻSZY 
do Senatu Rządzącego. 


Wobec tego, że minęła konieczność dal- 
szego utrzymania zastosowanego w roku 
zeszłym, 2 rozkazu Naszego, Środka ogra- 
uiczającego wywóz okowity za granicę, u- 
maliśmy obecnie za odpowiednie pozwolić 
ga wydawanie bezakcyzowego potrącenia 
1 okowitą wywożoną za granicę, w wy- 
miarach, ustanowionych prawem z dnia 27 
maja 1891 r., dla transportów, które będą 
zaopatrzone w świadectwa ua komorach 
4d 15 lipca rokn bieżącego. 

Senat Rządzący, celem wprowadzenia 
w wykonanie tego Ukazu Naszego, nieza- 
niedda wydać odpowiednich rozporządzeń. © 

Na oryginale Własną Jego Cesarskiej Mości 
ayżą podpisano 


W Peterhofńie 
4 lipca 1592 roku. 


ALEKSANDER. 
(„Prawit. wiestnik”), 


Zwrot cła. 


Ważna dla przemysłowców naszych kwe- 
stys zwrotu eła od bawełny i materyałów 


'farbierskich przy wywozie tkanin baweł- 


miabych za granicę jest już ostatecznie za- 
ktrfożę. W u-rze 27 „Wiestnika finan- 
sów* znajdnjemy następujące rozporzą- 
dzenia: 


M. 

Najwyżej zatwierdzona d. 10 (22) czer- 
wea 1892 r. uchwała rady państwa—o wy- 
wozie ikanin bawełnianych za zwrotem cłą 
od materyałów surowych, 

Rada państwa, w połączonych departa- 
mentach ekonomii państwowej i praw, oraz 
na zebraniu ogólnem, rozpatrzywszy wnio- 
sek ministra skarbu o wywozie tkania ba- 
welnianych ze zwrotem cła od materyałów 
surowych uchwaliła: 

L W uzupełnieńiu praw dotyczących po- 
stanowić: 

1) Dla ułatwienia wywoża tkanin ba- 
welujanych ze zwrotem cła od materyałów, 
użytych do ich wyrobu, zezwala się na 
poddawanie towarów tego rodzajn rewi- 
zyl celnej w fabrykach i składach towa- 
rowych. 

2) Fabrykanci i kupcy, chcący korzy- 
stać z tego pozwolenia (ast. 1), zwracają 
ślą z prośbą do departamentą celuegą za 
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CEWA OGŁOSZEŃ. 
2a jeden wiersz potitem lub za jego 
miejsce 6 kop., x ustzpstwam wrazie 
txzęłelej powtarzających sig albo wię 
kvsych ogłoszeń odpowiedniego rabuia 
Nekrologi: za każdy wiersz 10 kop 
Reklamy: za każdy wiersz 12 kop. 
Stałe 3 wierszowe ogłoszenia adre: 
sowe po ra. 2 miesięcznie. 


Od amieżneści przewyższających 10 


rabli ustępstwo dodatkowe ogólne 6 
prac, 


przyjmowkne z4: W rep „Dziennika” 


Frendlera w Warszawie, 


Rękopisy nadexłnce bez tasrrzekenia — nib będą swracanę. 


radczej dla spraw haudlu i przemysłu, któ- ,warów bawelnianycii, wyznaczą się, we-, się do specyąlny ch fundnszów mińisterynm 


ra wniesie do miejscowej kasy rządowej, | dług uzuania dyrektora. departamentu cel- | skarbu, a, w s zczegółn 


na żądanie departamentu, sumę potrzebną , nego, z reszty sum wskazanych w art. 2, 
na pokrycie kosztów rewizyl celnej, licząc 


ości „departamenta 


celnego, na pokrycie kosztów dopełnia- 


7) Na komtrolerów celuych wkłada się| nia w fabrykach i składach towarowych 


po 2,500 rs. rocznie ua każdego z kontro- | obowiązek: a) ciągłej obecności przy opa- | rewizyi celuej przeznaczonych do wywozu 
lerów celnych, wyznaczonych przez depar- | kowywaniu towarów bawełnianych, prze- | towarów bawełnianych I wydawania dyet 
tamient (art, 3). Snmy te wnoszą się z gó- | znaczonych na wywóz, ważenia ich, a tak- | koutrolerom celnym. ; 


ry za cały rok i nie zwracają się w ża- |że oznaczania ich gatunku; b) nakładania 
doym wypadka. Podział tych sum na za- | na każdą sztukę wywożonego towaru, obok 
interesowanych fabrykantów i kupeów po- | fabrycznego, celnego stempla; c) dopilno- 
zostawia się im samym w porozumieniu z | wania, sby ambalaż nałożony* był w ten 
instytucyą doradczą, która wniosła sumy | sposób, iżby bez jego uszkodzenia nia mógł 
do kasy rządowej. być zamieniany towar w nim zawarty; d) 
3) Rewizya celna przeznaczonych na wy- | nałożenia plomby celnej na każdą 
wóz towarów bawełnianych w fabrykach | towarn, i e) wydawania świadectw o licz- 
i składach towarowych powierza się kou- | bie, wadze rzeczywistej i gatunku wywo- 
trolerom celfym pod ogólnym nadzorem | żonych pak towaru. 
urzędników wydziału celnego, według wy-| 8) Swiadectwa kontrolerów celnych (p. 
boru dyrektora departamentu celnego, a |e art. 7) przedstawiają się w pogranicz- 
w miejscowościach, gdzie niema instytacyj | nyeli komorach wywozowych przy wywo- 
celnych—pod nadzorem urzędników. akcy- | zie przez nie towarów bawelnianych. Ko- 
zy, według wyboru miejscowych zarządza- | mory, po sprawdzenia liczby i wagi pak 
jących poborem akcyzy. Liczbę kontrole- | towaru i po przekonanin się © nieaszko- 
rów w każdej miejscowości określa dyre- | dzeniu opakowania, tudzież o całości plomb 
ktor departamentu celnego. celnych, wydają, odpowiednio do świadectw 
4) Kontrolerów celnych (art. 3) wyzna- | kontrolerów, kwity zaliczeniowe na spłatę 
cza dyrektor departamenta celiego z po-|cła od bawełny, sprowadzauej z zagranicy 
śród osób, posiadających wyższe wykształ- | (art. 2 Najwyżej zatw. 3 (15) lutego 1892 
cenie techniczne. Przy obejmowaniu urzę-| r. uchw. rady państwa), przystępując do 
du, kontrolerzy celni składają przysięgę | powtórnej rewizyi tylko w razie zaginię- 
na ogólnych zasadach i dopóki sprawują | cia łub uszkodzenia plomb, albo też uza- 
urząd, korzystają z praw służby rządowej, | sadnionego podejrzenia, że zadeklarowane 
z wyjątkiem praw do rang wyższych i do |do wywozu paki towaru są podstawione 
emerytury. Wynagrodzenie wypłaca się im | lub zamienione. 
z sum wskazanych w art. 2, w wysokości, | 9) Towary zawolniana, rzedstawione do 
określonej przez dyrektora departamentu | wywozu w pogranicznyc EREŻ wywó- 
celuego, z tym warunkiem, żeby nie prze- | zowych bez świadectw kontrolerów celnych 
wyższało dwóch tysięcy rubli rocznie, (p. e art. 7), poddają się rewizyi celnej na 
5) Kontralerzy celni mogą być wysyłani | zasadach ogólnych. Kwity zaliczeniowe 
do fabryk i składów towarowych, znajdn- |na te towary wydają się przez komory po 
jących się poza obrębem miejse stałego | nałożenin na każdą sztukę towaru, obok 
ich zamieszkania, z decyzyi osoby, której | fabrycznego, celnego stempla. Na towary 
dyrektor departamentu celnego powierzy | niezaopatrzone w odpowiednie stemple fa- 
ogólne zawiadywanie rewizyą celuą prze- | bryczne (art. 160 I nast. ust. przem. fabr., 
znaczonych do wywozu tkanin bawelnia- | Zbiór praw t. XI cz. I[, wyd. 1887 r.) 
nych poza obrębem instytucyj celnych. | nie wydają się kwity zaliczeniowe. 
Przy takich wyjazdach kontrolerzy cełni| 10) Ministrowi skarbu pozostawia się 
otrzymują dyety w wymiarach określanych | rozstrzyganie wszystkich kwestyj i niepo- 
przez dyrektora departamentu celnego, od- | pozamień, mogących wyniknąć przy stoso- 
powiednio do kosztów, spowodowanych | waniu niniejszego prawa, również wyda- 
przez wyjazd. wanie, w rozwinięcia i wyjaśnieniu tegoż 
Uwaga. Sumy potrzebne dla pokrycia | prawa, obowiązkowych dla wywożących 
wydatków. na dyety kontrolerów celnych | towary bawelniane ogólnych instrukcyj 
wnoszą zainteresowani fabrykanci i kupcy |i oddzielnych postanowień, z waruakiem, 
do miejscowej kasy rządowej, za pośredni- | żeby te instrukcye 1 postanowienia były 
ctwem odpowiedniej instytucyi doradczej | przedstawione senatowi rządzącemi do 
dla spraw handlu i przewysłu. opublikowania. 
6) Wynagrodzenie dla osób, którym po-| II. Sumy, wpływające od instyłucyj do- 
wierzone jest ogólne zawiadywanie, nad- | radczych dła spraw handlu i przemysła 
zór i prowadzenie ksiąg rewizyi celnej to-' (art, 2 i nw. da srt, 5 działa T), zaliczają 


DZIAŁ PRZEMYSŁOWY. 


Drogi żelazne. 
X Dyrektorem szkoły techniczn ej 


pakę |kolei terespolskiej, na miejsce do- 


tychczasowego inspektóra szkoły, p. Dy- 
nowskiego, mianowany jest były naczelnik 
szkoły technicznej kolei tambowsko - sara- 
towskiej, p. Demosfenaw: 

X „Prawit. wiestnik” donosi, że dyre- 
ktor towarzystwa kolei nadwiślańskiej 
z ramiefia ministeryum komanikacyj, ks. 
Chiłkow, mianowany jest naczelnikiem ko- 
lei orłowsko-griażskiej; pełnienie obowiąz- 
ków na wakującej posadzie dyrektora ko- 
lei nadwiślańskiej z ramienia ministeryam 
powierzono rz. r. st. Maslennikowi, dyre- 
ktorowi z ramienia ministeryum na kolei 
ad z pozostawieniem go przy po- 
przednielf obowiązkach. Naczelnik maga- 
zynów kolei karsko-charkowsko-azowskiej, 
inżynier technolog vou Mejer, mianowany 
naczelnikiem głównych warsztatów na ko- 
lei warszawsko-terespolskiej; wiceinspektor 


PL woj keęrae pierwszego okręgu 
e a - 
AA ini! 
browskiej, inżynier komanikacyi Hirszing, 
mianowany członkiem ogólnej kamisyj okrę- 
gu warszawskiego komunoikacyi, oraz in- 
spektorem szos tego okręgu. j 

X Podług budżetu ministeryum komani« 
kacyj na rok 1892, koszt utrzymania in- 
spekcyj dla nadzoru nad kolejami prywa- 
tnemi był określony na 515,751 rs. Obecnie, 
gdy iospekcye miejscowe są zniesione, o0- 
siągnięte przez to oszczędności będą prze- 
zuaczone na powiększenie funduszów in- 
nych centralnych i miejscowych 
instytacyj kolejowych, na które, 
podług tegoż budżetu na rok 1893, było 
wyasygnowanych tylko 20,076 rs. 

X W uzupełnieniu przepisów o dozorze 
sanitarnym nad przewozem zwierząt domo- 
wych, miaisteryum kompuikacyj w okólni- 
ku do dróg żelaznych przesyła wykaż sta- 
cyj, na których urządzona być mają po- 
mieszczenia dla weterynarzy. 
Na drogach miejscowych stacye takie znaj- 
dować się będą na drodze nadwiślańskiej: 
Warszawa, Lublin, Chełm, Nowo Aleksan- 


pośrednictwem najbliższej instytucyi do- 
31) z zw 


Justyn Me. Carthy., 


DZIEWICA ATEŃSKA. - 


Przekład a angielskiego W. R. 


(Dalszy ciąg — pałrz Nr. 162). 

— (zyś przestąpił granicę wbrew na- 
bazówi Margaritesa?— pytał Gillow — czy 
też on was zostawił na łup wrogowi? "To 
masi być wyjaśnione. Mac Morchad zginął, 
Ktoś drogi też słyszę Śmiertelnie był ran- 
ty, kilkn mniej niebezpiecznie, a wy wszy- 
scy mogliście być zabrani do niewoli. Je- 
żeli tem walczyć miano, dla czegoż ja tan 
nie byłem? A jeżeli nie miało być walki, 
Gemn przęstąpiliście granicę? "Tą gdzieś 
kryje się zdrada, a na Jowisza niejeden z 
las m4 podejrzenie... wyjaśnić muszę 
Wszystko, chociażbym samego króla prosić 
miał o sąd wojenny, czy honorowy, czy 
toś takiego. 

— Istotnie, to rzecz poważna—z powa- 
th zabrał głos Vlachos, — Mówią, Cleve- 

ndzje, że ty i twoi ludzie dla jakichś 
Powodów byliście zdradzeni. Słyszałem to 
W cikierniach i na ulicy. Porównają da- 
tyl zrozumieć nie mogą dla czego was 

Uprzedzono, kiedy tyle jeszcze było 
SZASN, óxią też, że jesteś, pos u, 
j etny, aby posądzać kogo, nb wy- 
iawić swoję podejrzenia, 8 jednak kryje 


|. 


tóra m 


się tu jakaś tajemnica, być znać, oni inaczej zapatrują się na wiele 
wyświetlona. rzeczy... wybacz pan — zwrócił się do 
— Jeżeli ty, Clevelandzie, zniesiesz spo- | Vlachoga — nie miałem na myśli ogółu 
kojnie to wszystko— zawołał Gillow — ja | pańskich współziomków, lecz przecież w 
tego nie ścierpię. Pójdę do samego króla, | dzie różni ludzie bywają. 
nie odmówi przecież posłuchania angiel-| —. Dżentelman na całym świecić jest 
skiemu żołnierzowi. Siyszałem, że Marga- | qżentelmanem — odparł mr, Vlachos — a 
rites zająój ma jakiś ważny rząd, lecz | bezwątpienia nie każdy grek jest nim, 
przysięgam wam, panowie, że go nie oSiĘ- | ]ecz i wielu anglików na miano ło nie za- 
gnie, zanim wszystkiego nie wyjaśni. Mac- | sługuje. 


Marchada krew ciężyłaby mi na sumieniu, 
gdybym prawdy nie odkrył. 
aduję, pułkowniku, że mógłbyś 


— Mie słyszałem o takim — mruknął 
przez zęby Gillow. —, 
— Przyznasz mi, Cievelandzie — zwró- 


pan wiele powiedzieć, gdybyś . chciał tyl- |cił się Vlachos do mnie — jeżeli coś się 


ko — zrobił uwagę Lovejoy. 


stanie, że śsdrżegzlem tię, a tyś rad slu- 


— Panowie — odparłem spokojnie — nie | chać nie chciał. 


mogę dziś jeszcze słowa powiedzieć w tej 


— Przyzoaję, mr. Vlachas, żeś mnie 


kwestyie Nie widziałem się z mr. Margari- | zawsze ostrzegał. 


tesem, nie mam od niego żadnych wyjaś- 


— A więc, panowie, zostawmy na teraz 


nień ustnych lub piśmiennych. Najwcześ- | calą sprawę Clevelandowi — zabrał głos 
niej jak będę mógł zażądam odeń tako- | Gillow — możemy być spokojni, że on ca- 
wych | nie wątpię, że wtedy wszystko |łą historyę wyświetli; jeżeli okaże się, że 
wyjaśnionem będzie. Mam prawo spodzie: zdrady nie było, tem lepiej dla wszystkich, 


wać się tegó, wszyscy, panowie, s 
wać się tego mamy prawo. 

— Jeżeli pau chcesz żądać wyjaśnieuia, 
to co innego — zauważył Gillow — pauu 
pierwszemu służy to prawo, 

— Skorzystam też z niego, a sądzę, 
pułkowniku Gillow, że Margarites'owi ró- 
wnie śpieszy się dać mi wyjaśnienie, jak 
mnie posłyszeć takowe. 

— Mnieby się bardzo śpieszyło, gdybym 
był na jego miejscu. I tak już zbyt dlu- 
go każe czekać. Tych greków to trzeba 


e-|w przeciwnym razie... niedokończył zdania 


i zaczął gwizdać. 

Czasu nie mialem do stracenia. Napi- 
sałem do Margarites'a, żądając ponownie 
widzenia się z nim w celu, jak zaznaczy- 
łem co do zasiągnięcia wyjaśnień do udzielo- 
nych nam instrikcyj przestąpienia granicy. 

List ten oddałem Aristobalosowi z pole- 
ceniem nia go Margarites'owi w do- 
ma lub gdziekolwiek bądź, słowem nie- 
wrącania aż polecenia nie wyp 

Dzień, ten spędziliśmy wesoło. 


Cale nasze hotelowe towarzystwo rozjeź- 
dżało się, wszyscy dziennikarze i kore- 
spondenci nie mieli Tu nic więcej do robo- 
ty, urządzono więc wspólny obiad, po nim 
śpiewy, żarty, słowem wesołość panowała 
niekrępowana. 

Koło dziewiątej wieczorem wysunąłerm 
się niespostrzeżony, chcąc zobaczyć, czy 
Aristobulos nie wrócił, W sam raz spo- 
tkalem go w sieni, Wieści przyniesione 
przezeń były dość ciekawe. Margarites 
wrócił przed półgodziną, 4 gdy ma Ari 
stobulos list mój wręczył, przeczytał ga 
dwa raży z niezadowojoną miną, poczem 
zapytał gdzie jestem. Usłyszawszy, że je- 
stem w wesołej kompanii, zrobił uwagę, 

| ujarac odobuie przeszkodzić sobie nie 
ę 


(D. e. uj, 


1 


Sk 


dra i Nowogieorgiewsk; na terespolskiej: 
Siedlce; na wiedeńskiej: Piotrków i Czę- 
stochowa; na bydgoskiej: boa Su, 
urskiej: Grodno, Wilno, no, 

'sków, Ługa i Dynaburg. 
W M 63 „Zbioru praw” ogłoszono 


uchwałą rady do spraw kolejowych, mocą | 


któ rzewóz koni 

- sztukami lub w wagonach może odbywać się 

nietylko w h towarych, lecz także, 

_0 ile okaże się to możliwem, w pociągach 
pasażerskich. 


welygaai 


Nandel. 
"x „Peterb. wiedomosti” donoszą w for- 


; Cio row! żewywózż żyta i otrę- 
bów dozwolony będzie od'19 sierpnia. 


Oszczędność. 

X Otwarto kasę oszczędnościową 
pocztewo-talegraficzną w osadzie 
Ciechocinek," guberni warszawskiej, pow. 
nieszawskiego. 

mafy. 


© „Poczty i telegr. 
X Główny zarząd poczt i ielegrafów o- 
"złasza, że wprzesyłkech wypra- 
"wianych do ffumnunii, zabrania się 
"przesyłać: gałganów, kawałków materyj 
starej odzieży, używanej biejiżny atotowej 
* i starych futer. 
- Rolnictwo i przemysł roluy. 
r x Zatwierdzono ustawę kijowskie- 
gotowarzystwa zachęty prze- 
mysłurolniczo-gospodarczego. 


RA. Wysiawy- 
f x Z Penzy donoszą, że towarzystwo 
rolnicze Rosyi południowo - wschodniej po- 
stanowiło w roku przyszłym urządzić w y- 
stawę bydła rasowego I wyfo- 
bów drobnego przemysłu na wzór 
wystawy w roku 1890-tym, 


Z MIASTA. 


Inauguracya sekcyi rzemieślńiczej. W 
biątak wióczóre, i 22 b. m., oda się 
pierwsze inauguracyjne posiedzenie sekcyi 
rzemieślniczej przy botejsgyci oddziałe to- 
warzystwa 1 yje przemysła i Handla, 
której otwarcie postanowione zostało na 
/'ostatniem  wajnem zebraniu oddziału. 
Wszyscy zapisani członkowie nowej sek- 
cyi stawili się w komplecie. 
Po odczytaciu regulaminu obowiązujące- 
go sekcyę przez hg a ze strony 
" zarządu oddziału, p. Wścieklicę, zebrani 
rzystypili do wyboru członków binra sęk- 
"ej 1 zaprosili jednogłośnie na przewódni- 
czę . Edwarda Modrowa, na jego 
zastępcę p. Teodora Jeziorskiego i na se- 
kretarza p. Władysława Wścieklicę: Z po- 
wodu. letnich feryj, sekcyą postanowiła od- 
łożyć rozpoczęcie swej działalności” do 
miesiąca września. Na omawianem posie- 
dzeńiu wstępnem zapadła tylko jedna je- 
szcze uchwała, a mianowicie: na wułosek 
przewodniczącego, p. Moódrowa, starsi 
' zgromadzenia tkaczy, blacharzy, malarzy, 
| rapoią murarzy, zdunów, cieśli, ślusarzy, 
"krawców, szewców i rżeźników postano- 
wili zaprenumerować pojednym egzemplarzu 
| „Gazety rzemieślniczej” dla zaznajomienia 
" z nią członków rzeczonych cechów i roz- 
szerzenia jej czytelnictwa. Sympatyczna 
ta uchwała dobrze mówi o-zapatrywaniach 
" ezłonków sekcyi na' jej zadania, 
"1 Z towarzystwa dobroczynności. Zarząd 
" Jódzkiego chrzaściańskiego towarzystwa 
dobroczynności ogłasza, że tygodniowe 
wsparcia pieniężne, które tylko ma zasa- 
dzie uprzedniego sprawdzenia mdzielane 
"bywają, otrzymóje. obecnie 413 osób, a 
-" mianowicie: w rewirze bal katolików 70, 
— wa: elików 23, prawosławnych 2, razem 
050 55: w rewirze Il-im: katolików 75, 
ewangelików 39, razem osób 114; w rewi-. 


rze LII-im: katolików 62, ewangelików 55, 
razem osób 117; w rewirze IV ym: ka- 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


tolików 51, ewangelików 36, razem osób 
87. Os tego, w nadzwyczajnych wy- 


przynajmn 
„rdy wały 50 lat wieku, znajduje 


się obecnie: katolików mężczyzn 13, ko-|y Bendorfa 


biet E. em 29; ewangelików mężczyzu 
16, k jet : 26, razem 42. Ogółem więc 
znmajdoje się w przytułku: mężczyzn 29, 
kobiet 42, razem 71 ubogich. 

Pogrzeb. W sobotę nad wieczorem Ji- 
czny orszak pogrzebowy odprowadził na 
miejsca wieczuego spoczynku zwłoki bu- 
downiczego m. Łodzi, akademika Cesar- 
skiej akademii sztuk pięknych w Peters- 
burgu, ś. p. Hilarego Majewskiego. Uro- 
dzovy w Radomia”w roku 1829, 4. p. He 
lary Majewski pelnił początkowo obowiąz- 
ki bydowniczego powiatu radomskiego, 
następnie zajmował się praktyką prywat- 
ną w Warszawie, a zominszyą na bado* 
wniczego m. Łodzi otrzymał w roku 1872. 
W?ciągu dwudziestałetniego tutaj pobytu 
wzniósł wiele okazałych budowli. 

Spadki. Kaki widział hypoteczny ogłasza o na- 
rt sA śm Pauliny Eis 
wizótyściełaice: zierothomości | w m. bodai od 
nr, 142; 2) po Franciszcę Stachlewskiej, współwła- 
ścicięlce nieruchomości w m. Łodzi pod ur. 147; 
3 88 Hentyka Pidlerze, współwłaścicielu nierricho- 

w m. Łodzi pod ar, 1436; 4) po Lebrecheie 
Keilichu, właścicieła nieruchomości w. Łodzi pod 
uur 1084, lySda i 1144; 5) po Gustawie Hessnerze, 
właścicieln nieruchomości unr. 142 I 1443; 6) 
Karola Ziebarth, wierzyciela rs. 1,408 k. 52, zahypo- 
tekowanych nx nierdehómóści łódzkiej pod ur. 1443; 
7) po Aleksandrze Frydrychu, wierzycieln rs. 4,945 
kop. $1%/,,zahypotekowanych na nieruchomości łódz- 
kiej pod nr. 817; 8) po Karolu Berkenkamperze, 
wierzycielu ra 20,000, zahypotekowanych na 'niern- 
chomości ró 1 pod nr. 1571; 8) Wilkelmie Braa 
nie, współwłaścicielu nieruchomości łódzkiej pod 
nr. 10$2d; 10) po Angnście Zistalu, wepólwłaścicie- 
la ag s ary ł6 Le) [4 | ar owych 

n o 

spadków ażecodo ba dzień 51 Paźdźiernika 
r. b 

Zabawa. Onegdaj . towarzystwo chórn 
śpiewackiege przy. kościele św. Józefa, 
urządziło w lesie miejskim zabawę letnią, 
w której udział wzięło około. 200 osób. 
Zabawa, rozpoczęta po poładniu, przecią- 
gięta słę.do godziny 12 ej w nocy. Miej- 
sce zabawy oświetlene było różnokoloro- 
wemi lampionami, a 0 zmroku spalono 
ognie sztuczne. Przygrywała orkiestra 
amatorska. 

Do Andrzejewa za biletami powrotuemi, 
wyjechało onegdaj z miasta Łodzi około 
300 osób. l z 

Księgarnię Kolportacyjną zamierza 0- 
tworzyć w naszeim mieście mieszkaniec 
tutejszy, p. Z. 

" Orkiestra fabryczna. 
robotnicy fabryki towarzystwa akcyjnego 
Izr. 
sną orkierstrę. 


rzystwa przeznaczonych, znajdujących się 
w rewirze I-ym i Ill-cim: 
rewirze pierwszym zebrano: ze skarbonki ur. 


35 u K. Anstadta rs. 2 kop. ze 
skarbonki nr. 115 u p. B. rs, 32 kop 
19, ze skarbonki nr. 19 w handlowym re. «2 
kop. 2, za skarbonki ur. lid u p. I. 


ze skarbonki ur. 53 u p. Moller (hotel 
ra. 1 kop. 6”, ża skarbonki 4 u p. 


kop. 764: 
piemieckij 
Jleyera ra. 5 kop. 11, na skarbonki ur. 


F. 


achmana 


ow 
60'j4, w rę 
stauracyi p. Wenske k, 19, w restaurogi Sebupidrh 


rs. 1 kop. 22, 
mu zjeduoczonych tkaczy u p, Schęinerta kop. 27'/,— 
razóm rs 91 kop. 81. Ogółem - 


łyngło ze skar. 

bouek obydwóch zewirów rs 201 39. 

Podając powyższy rezultat do wiadomo- 
ści naszych szanownych  współmieszkań- 
ców, nie możemy powstrzymać się od wy- 
rażenia naszego szczerego „Bóg zapłać” 
ofiarodawcom i wszystkim powyżej wymie- 
nionym osobom. 

Za prezesa: J. Ktunitlzer, 

Warszawskię towarzystwo / ubezpieczeń 
od oguia, za pośrednictwem swego inspek- 
tora w Łodzi, p. W. Bronikowskiego, przesła- 
ło na korzyść straży ogniowej ochotaiczej 
łódzkiej rs. 500, za które składamy ni- 
niejszem publiczne podziękowanie. 

Zarząd straży ogniowej ochotniczej łódz- 
kiej: L. Meyer. 
KRONIKA POWSZECHNA. 

* Ministerynm oświaty wydało rozpo- 
rządzenie, motą którego w szkołach real- 
nycli, podobnie jak się te praktykuje obe- 
onie w gimnazyach i progimnazyach, prócz 
ogólnego przyjmowania uczniów do wszyst- 
kich klas przed początkiem i w. ciągu ro- 
ku szkolnego, egzamiuy wstępne do 
czterech klas niższych odbywać się 
będą także w końcu roku szkółuego, przy- 
czem ci, którzy zdali egzamin w końcu ro- 
ku szkoloego, wioni być uważani za kan- 
dydatów, a dopiero gdy skończą sią wszy- 


W” tych dniach | stkia egzaminy wstępne na początka na- 


stępiego roku szkolaego będą zapisywani 


K. Poznańskiego zorganizowali wła- | do liczby uczniów. / Jeżeli zaś liczba kan-< 


dydatów, którzy zdali egzaminy wstępne, 


Chodniki. Policya tutejsza zawezwała | będzie większa od liczby: wakansów, to w 
właścicieli domów przy ulicy Zgierskiej i | spisie konkurentów winni być zamieszcze- 


Nowomiejskiej do paprawy 


chodników | ni tak ci, którzy zdawali egzamin w koń- 


przed ich domami, podżiurawionych i wo- | cu roku szkolnego, jak równieź ci, którzy 


góle bardzo zaniedbanych. 


zdawali go na początku roka następnego. 


Kradzieże. Krumarzowi Wesołowskiemu, zamie- | Pierwszeństwo przyznane będzie temu, kto 


szkałemi nt Górnym-Rynku, skradziono towaru 
kramarsk ża ra. 60. . 

We wsi Szynczyce, włościaninowi Kacprowi De- 
fińskie skradziono wóz, wartości rs. 35 

Na dr do wsi Głochów, kilku drabów zabra- 
łe szynkarzówi Chrząstakowi kosz z rozmaitemi 
wódksuni. 


We wsi Łagiewniki, ze stajni włościanina Józe- 
fa Kochaniąka, uprowadzono kouię wartości rs. 50. 


Podziękowania, 


Rada zarządzająca łódzkiego chrześciań- 
skiego towarzystwa dobróczynności ma za- 
szczyt podać do wiadomości publicznej na- 
stępujący rezultat ostatniej rewizyi skar- 
Wonek, dla zbierania ofiar, na rzecz towa- 


— —— — 


” NA PRZEŁOMIE. 
Jain Radizoęć 


(Dalszy ciąg — patrz Nr. 163). 
*.— Wierzę, żę Teosiowi zimno, szczegól- 
niej teraz... 1 « 
— Dlaczego teraz, Bolu? 
— fTeoś zrobił fiasko — zawołał Edzio. 
— Jakim sposobem? 


— | dżrw się wczotaj haniebnie! 
— prawdy? R 

— Miedość na tem! Zgrał się i... 
— I zemkngł? — pytał Janek. 


— Gorzej!.. Zapłacił co da groszał 
— Chs! cha'— zaśmiali się chórem słu: 


z UA? łacił, Edziu? 
— "nie płacił, u 
— Hm. ja. Fiki 


ji 
iedzialą Dura. 
TED" C6ż Dora? 


żyda po twoje avglezy + 


— Spytałbym się jej o zdrowie, choć 


jestem pewien, że ten "gałgan Teoś tego 


nie uczynił, 'a mimo 
stracił 

— Taka to sprawiedliwość! 

— Skąd ty, Edziu, możesz wiedzieć, 
kto u mnie w łaskach lab w niełaskach. 
Co tobie da hrabiego? 

— Zgaduję przeczuciem serea, najdroż- 


to, łask jej nie 


sza Doro i dlatego hrabiego nie cierpię! 


— Grubo się mylisz—zaprzeczył Janek; 
ktoś inny posiada więcej łask Dory od 


hrabiego Teosia. 


— Któż taki? Oponóajęl 
w. Nie liczysz mnie,— przypgmniał się 


olo, s 
— (Ciebie? wzruszył ramionami Kdzijo— 


ty nie wchodzisz w rachubę. 


— Przynajmniej na dziś — nznpełnił 


Janek. 


— Nie — wołał Kdzio, niosąc drżącą 


ręką do' ust kieliszek, — niema nikogo mil- 
szego dla Dory nad Teosia; stawiam na 
to mtoją parę. arglików!... 


to tam ehciałby fatygować się do 


— Trzymam zakła(—zawolał 3010, — a 


dowody? 
— Jaż ja ci 
świodkiei ; 


w 


n* IF 


"wykazał lepsze postępy na' egzaminach, 
bez względu na czas ich zdawania. Ci, 
którzy nie zdali egzaminu wstępnego, w. 
końcu roku szkolnego; nie mają prawą 
zdawać go w tymże zakladzie w sierpniu 
przed początkiem roku następnego, przy- 
czem wszelako radzia pedagogiczuej w ra- 
zach wyjątkowych służy prawo nie stoso- 
wania się. do tego ostatniego przepisu. 

* Rada państwa postahowiła nie rozpa- 
trywać projektu żańskiego instytutu 
medycznego, dopóki przez jego założy- 
cieli mie będzie zebrana suma dostateczna 
na jego utrzymanie. 

* Departament medyczny polecił guber- 
natoróm, aby poddali nadzorowi sa- 
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z | latów, 
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nitarno-policyjnemu wsz : 
cmentarze w państwie, ni JT, 
tego, czy są one rj w icz. 
miast, czy też na ziemiach, 

z ręcypacei : Bradlczyeyy 

W cela ograniczenia po 
we wsiach i zapewnienia mó 
bezpieczeństwa ogniowego; w 
stawianych  jedaozgodnie —. 
wszystkie towarzystwa asekuracyjne, Wie. 
siono projekt, aby zabronić w drodza 
wodawczej krycia dachów słomą y 
na domach mieszkalnych, lecz 1 ną 
kach gospodarskich, Jako materynję 4, 
pokrywania dachów « będą w: 
cha, szyfer, dachówki gliniane, gonty, 
nice, papier smołowcowy, wreszcje spe. 
cyałoa papa, dostępna dla najbiednięj 
właścicieli, nieruchomości, składającą tę 
z gliny i ppsiokanej słomy lub Wrzogy, 
Masa ta, jak wskazują liczne dośw 
nia, jest tańszą nawet od słomy, a 
dem ognia stanowczo *od' słomianej try, 
chy. oporniejszą. 

* Z Kazania dochodzi wieść o 

ś. p/ Walerego Podwysockiągy 
profesora zwyczajnego uniwersytalą ty. 
tejszego. Jako spuścizna maukową » 
zmarłym, pozostało wiele cennych były 
farmakologicznych i chemicznych, 


W arszaw 

„Warszawskij dniewnik” donosi, że pęd 
przewódnietwem pomocnika generał-gube. 
natóra warszawskiego, senatora generął 
lejtenanta Usrona Medema, utworzońc kę 
miayę, dla rozpatrzenia środków przę 
ciwko zawleczenia cholery q 
Królestwa Polskiego.  Do' skład: 
komisyi należą: gubernałor warszśwski 
szamibełan 'rz. r. st. Andrejew, oberpojie 
majster miasta Warszawy, geuerał-majg 
Klejgels, zarządzający warszawską isis 
skarbową, rz. r. st. Rudczenkó, inspekty 
zarząda lekarskiego miasta Warsza 
d:r Troiekij, tudzież referent kane 
generał-gubernatora wazztawikół, r. dę 
Popudogła. 4 

Prezydujący w radzie (zarządzającej ko 
lei nadwiślańskiej, RA Stefiu kas 
suth, bawi w Warszawie. .f 

Główny wydział do spęaw prasowyd 
jak donosi „Prawit. wiestnik”, pozwolil 
Adolfowi Peretzowi, redaktorowi reż 
cy płsma p. t. „Gazeta losowań” 
nazwać doilatek do tejże gazety. „Type 
godnik asekuracyjny* — „Przeglądem age: 
kuracyjnym* i wydawąć go raz na mie 
siący nadto, jako. drugiego rędaktora tejżę 
gazety, zatwierdzono p. Stanisława Czar- 
nowskiego. p 

Sprawę nabycią grantu ua placu Ware 
ckim w Warszawie przez kampanię fran 
cuską i wybudowania nowegoszpi 
tala na terytoryum folwarku 
Świętokrzyskiego, według ioformacyj 
pism miejscowych, uważać nalęży 24 zs 
łatwiong. /Zalecone zmiany, nięznaczne te- 
warzystwo francuskie zaakceptowało W ż- 
pełności, W jesieni i podczas zimy zawar: 
te będą umowy o dostawę imateryałów i 
robocizoę, sama, zaś budowa rozpocznie sę 
na wiosnę 1893 r. ; 

Przemysła warszawski, p. K., dloka- 
pał podobno nowego: nlepszeuia * 
aeronantyce. Obmyślił on przyrząd, 
zapomocą którego aeronaut4, . opuszczający 
się że spadochronem. 1a ziemię, bysa 
mógł każdej chwili i na każdej wy: 


zawisnąć na kiłką minut w powietrzu. | 
Jedea z przedsiębierców otrzymał ko 

dową w Warszawie sali PTY 
mogłaby pomieścić 1,200 ósób. 


e 


uruknąt Janek. | 


je dam. Doro... tyś|-- 
LJ 4 Dora wstała. "Ten, eo szedł za Veosiem;** 


p ...—. | || 


— Nie chcę być waszym świadkiem 
odezwała sią Dora. 

Gdzieś, w głębi mieszkania, przeciągle 
ozwał się dzwonek — i umilkł. 

Dora drgnęła nerwowo. 

— Czyż nie widzisz, Edziu, że Dota 
gtiewa się za ten koszyk, Henriot dany?,.. 

— Gniewąsz się? Moja srebrnaL.. moja 
złota... ja cię przeproszę! 5 

Powsfał z za stołu | szedł ku niej nie- 
pewnym krokiem, z twarzą krwią zalaną, 
z zuchwałym gniewem w zmęczonych o0- 
czacin - 

— Nie goiewaj się! Patrz —. mówił, 
wyjmując z. bocznej kieszeni pugilares — 
chciałem cię tylko wyprobować, "mam pie- 
niądze! 7 

I począł rozkladać ną stola tęczowe pa- 


pierki, powtarzając: - 
— Widzicie, że mam pieniądze! Oczy- 
wiście... mam pieniądze.» 


Wtem drzwi otworzyły sią i w nich sta= 
nęli nowi goście, s 
| Dora zwróciła ku nim głowę. 
— Tak późno, łrabio, czekaliśmy cię .. 
— Dore—rzek! Iwabia, podchodząc, przy 
prowadzam ci nowego gościa, 
— Bardzo mi miło, Al. 


p opaszzar R 


krzy i 
przed nią ńa środkt pokoja. © © 
Dłagą chwilę patrzali na siebie w 
czeniu. z 
Ciemny rnmieniec oblał czoło Ka 
zafarbował policzki 1 szyję, spływająć 
na nagie ramiona. Gość stał wci 
miejstu — tylko mu.ustą drżąły 
czy bólem... , „ 
Edzio tymczasem zbierął swoje 
knoty. ; 
— Spodziewam się,. Doro, — mówił I 
bia—-że łaskawie przyjmiesz kolegę M6! 
— Myśmy dawni, zusjomi — 
Dora. i ? 
—,Tak? Tem lepiej] Tymczasem Oj 
cie mi jeść, bom piekielnie głodny. 
Nalał sobie kieliszek wina, sięgośl 
porcyę mięsiwa, zapraszając towarz" 
Jecz ben. podziękował 2a kolągit i 
milezący — jak niemy. poet zgyf 
Tylko gczy jego, zrazu niernenomie © 
tkwionę w twarz Dory, poczęły 
po-ciemnych $eianach pokoju, . zatrzy 
sią kolejno na jedwabnych | rankach 9 
na rzeźbionym kredensie i- dlugim 
wionym. stele. ( 
aa a 7 DJEŹE 
<rudoów © 
— dra 


"The 


Ciekawa przepowiednia. Pewna wie- 
zamięgzkała w Palatynacie, w pobliżu 
fygbert, © wojnie  francasko-niemicekiej, 
St. gej jakoby nastąpić przed końcem stułe- 
wo głosiła taką przepowiednię. Dla obale- 
db, w czypospolitej uliscet wpadaą da Fran- 
sa Noafehatel w Szwajcaryi. Francya 
wie-ojpnód pobita, lęcz się podwiesie i 
„ Dułowiók jeden zagrzeje wszystkich 

u i bieprzyjuuiół wypędzi. Cesarz uie- 
padnie na placa i będzie osta- 
a. W całej Europie formą rzą- 


. 
+, 


U 


pyć 
do boj 


„gtarie monarchią. Tu suma kobieto, co stawia 
gki horoskop, w latach 1866 i 1870 przepo- 
wiedziała rezultat kampevij prousko-austryackiej 
gskiej. 
gry Wobywileki powodzaniem, w dziejach 
lawnictw literackich, cieszy Się ostatni ro- 
puts Emita Zoli „Ja Dóbacle*, Firma Char- 
pazlier i Fasquelie, która zaledwie przed -mie- 
wydała dzieło -to na widok publiczoy, 
a tych dńiarh wypuściła jdż setoy tysiąc eg- 
semplarzy:  Seryg cqaart, znakomi- 
sutore, m4 zakończyć romans „Je Dooteur 
pestal', który jnż na przyszłą wiosnę ma być 
oddany do druku. — 
3, Powietrze przed burzą i po burzy. 
Wiadomo kaźdema, żę po ulewie z grzmotami 
i pipranami, powietrze pozbywa się kurza i dy- 
mn, 4 tym sposobem znakomicie oczyszcza i sta- 
je się tupełnić przezróczystem. Dotąd nikomu z 
-gcznych mię przyszło na myśl zbadania części 
skŁdowych powietrza przed bprzą i po burzy, 
teraz dopiero, jak donosi gazeta „Ciel et Ter- 
145, angielski meteorolog Atkins zbadał i okre- 
fit tę różnieg. Według obliczeń Atkinsa, w 
sieścienngm centimetrze powietrza w zwykłym 
słanie rzeczy znojduje się 15 do 25 tysięcy mi- 
kroskopijnyćh cząstek ciał stsłych, po burzy zaś 
łen sam ceutinietr zawiera jek zaledwie około 
500, Tem to właśnie tłómuczy się ta nadzwy- 
gzjos przejfzystość powietrza po barzy, do- 
malsjąca gołem okiem obserwować przedmioty 
tak oddalone, że przed burzą wcale widoczne- 
pi nie były. z 
+*, Środek anticholeryczny. Doktór Gar- 
sier w jednym % numerów „Guzettę da Villa- 
ge* podnje doświadczony przez siebie napój, 
mójący chronić od cholery. W tym cela dok- 
tór G. każe drobno pókrujsne korzonki gen- 
cjanny (rudix gentianae) nałać Świeżą wodą 
i pozostawić na godzing czasu, * Wedlag zdania 
ucrońego medyka, w czasie silnej cholery, jaka 
wr. 1849 grusowała w Paryżu, napój ten o0- 
chronił wszystkich, nawet wątłych i niedokrew- 
wych jego pacyentów, od dziesiątkojącej, epide- 


mii. 

„* Wybuch Etny wzmaga się, Odjływa- 
jya ku wsckodowi lawa utworzyła już twar- 
dą musz, natomiast strumień ka zachodowi pły- 
nie gmałtównie i niebawem zaleje drogę do 
Śrm-Leo. Utworzył się także nowy strumień, 
który zagrażać może Nicolosi, tymczasem jed- 
nak bezpośredniego 'niebezpieczeństwa niema, 
Wstrząścienia w Socaira f Syrakuzie trwają do- 
tyt, 


jg 1 
TEATR | MUZYKA. 
£ W sobotą i niedzielę uraczył nas 
testr „Rozkoszami Warszawy”, cztevoak- 
tową farsą niemiecką, zlokalizowaną przez 
p. Różańskiego. Może farsa ta, noszącą 
pono w oryginale tytuł „Wiener Loft", 
posiada też. wiele, lokalnego wiedeńskiego 
lumora i interesu dla wiedeńczyków, 
W zlokalizowanej przecież przeróbce nie. 
sdkryliśmy nic interesującego, ani orygi- 
ualnego. Trywialne to, naiwne aż do nie- 
„dorzeczności, — powiedzmy, bieobwijająe 
„w bawełuę — wreszcie nudue, co już jest 
szczytem, wszystkich ceunych przymiotów, 
Wyrokojących o powodzeuią, utworu sce- 
 aieżnego. Lokalizator niema naj wyraźniej 
pojęcia, ani o tem, czem powinna być fm- 
8%, ani o Wiedniu, anf o, Warszawie, albo 
leż nie posiada* daru ,obserwacyi i chwy- 
fmia charakterystycznych rysów. życia 
wielkomie 0. Słowem,  bieudolua ta 
Tamota nie wytrzymuje najpoblażliwszej 
krytyki, nie będziemy się też w nią tutaj 
ku udręczenia czytelników: wdawali, Do- 
damy tylko, że dyrekcya i teżyserya: ma- 
Ją na swe nusprawiedliwienie silnie łago- 
dzącą okoliczność, znaczna bowiem część 
publiczności przenosi najgłupszą 
situkę wartościową z literackiego punktu 
Widzenie, a druga część znown tak ka- 
bryśne ma upodobania, że trudno nie- 
Zmiernie jej wymaganiom odpowiedzieć. 
uca się więć teatr na eksparymenty, 
Aby tylko jednorazowo kasę zapełnić, bo 
1a przedstawienia następne, choćby, najle- 
Wzych sztak,. niewiele można liczyć. 
każdym razie z eksperymentami. podo- 
bnemi należy być ostrożnym, mogą óne 
lem z czasem zniechęcić lub usposobić 
pibliezność nader sceptycznie do wszel- 
kich, choćby cennych nowości, zapowiada- 
nych w. afiszacii. 
ń Grano tę rzecz. 2. sumiennością, godną 
tpszej sprawy. Na szczególna wyróżnie- 
Lie zasługuję pp. Gloger, 
tozowicz. i Wigrzy „ Ofaż' pani Trapszo. 


farsę nad nia 


Szymborski, Mo-- 


Zapomnieliśmy o muzyce, afisz bowiem 
głosił, że to ma być „tarsa w 4-ch aktach 
ze śpiewami*, a p-na Sikorska umyślnie 
przybyła z Warszawy, aby... brak wodewj= 
listki zastąpić! Sprawozdanie o tym wy- 
stępie wraz z całą częścią śpiewną, jak 
zresztą i o całej farsie, hajtrafniej zakoń- 
czyć, powtarzejąc uader odpowiedni dla 
kończącego tą ramotę „obrazu 4-go'* ty- 
tuł: „Niech Bóg zachowa od. takich roz- 
koszy!ł* Na to nawet najlepszy dyrygent 
muzyczny nie nie i... k 

£ Czwartkowe przedstawienie „Czarnych 
dysbiów” Sardou, jak dowiadajemy się 0- 
becnie, dane będzie na benefis obojga pań- 
stwa Staszkowskich, artystów sceny jej 
szej. Powiuno to tem sympatyczniej d 
benefisantów usposobić publiczność, "pauli 
Staszkowska bowiem sumieńną swą pracą 
i zdolnościami śotkkko « się przyczynia 


ze sobą kilka 


nych. 

Paryż, 21 lipca. Odkryto tutaj przygo- 
towywanie zamachu na gmachy publiczne. 
Czterej zbiegowie z wojska zamierzsli za 
pomocą bomb wysadzić w powietrze pałac 
ininisterymm sprawiedliwości, gmach par- 
lamenta i gieldę. Maszyny piekielne i ma- 
teryały wybuchowe odebrano. Dwóch zbro- 
duiarzy schwytano. Ślad przygotowywa- 
nia zamachu vdkryła policya brukselska 
i zawiadomiła o tem policyę paryską. 

Naw-York, 22 lipca. Cleveiand na wiel- 
kim meetingu demokratów wyraził koniecz- 
ność zniesienia ceł ochronnych, które z ko= 
rzyścią bogaczów podnoszą ceny niezbęd- 
nych artykułów żywności, szkodzą rolnic- 
twu i obniżają zarobek robotoika. 

Pontevedra, 23 lipca, (Az. półn.) Prze- 
kupki, niezadowolone 2 nowego podatku 
spożywczego, rzucały na mera kamieniami, 
rozpędziły policyantów i splondrowały kan- 
celaryę urzędu akcyzowego. Żandarmi przy- 
wrócili porządek. 

New-York, 24 Gpca, (Ag. póln.). heh 
wiadómości z Pitsburga, młody cziowi 
wdarł się do biura dyrektora jeddej 2 fa- 
bryk żelaznych, strzelił do niego trzykro- 
tnie, a następnie ranił nożem. Sprawcę 
schwytano; jak się okazało jesttó żyd ru- 
ski nazwiskiem Bergman Bekerman, 
liczący 21 lat, z powołania zecer; mieszkał 
w Ameryce qd lat czterech. Przy bada- 
niu zeznał, iż przybył z New-Yorku dla 
zabicia dyrektóra, którego poczyfuje za 
wfoga robotuików. Policya znalazła w 
tstach Bergmana dwa naboje dynamitu, 
które udało się wydobyć siłą. Przypusz- 
czają, iż zbrodniarz chciał odebrać sobie 
życie w takisam sposób, jak w r. 1887 a- 
narebista Lyng w Chicago. Stan zdrowia 
ranionego dyrektora zadawalający; kule 
wyjęto. 

New-York, 24 lipca. tAg. półn.). Woj- 
ska, wysłane dls poskromienia rozruchów 
w kopalniach żelaza w stanie Igeho, po- 
wracają, przywróciwszy porządek. Z po- 
śród robotników, aresztowano około 300; 
wielu zbiegło w góry. 


do stworzenia do o ensembie'n i licz- 
nych zjednała sobie zwolenników. 


TELEGRAMY. 


Petersburg, 24 lipca: (Ag. półn.). Ogło- 
szoho nową astawę miejską i zmiany nie- 
których artykułów ustawy gy iustytucyach 
ziemskich. Ustawa miejska będzie wpro- 
wadzana stopniowo w ęalem państwie 
z wyłączeniem Królestwa Polskiego, kraju 
Turkestańskiego, obwodu Zakaspijskiego i 
tych miast Kaukazu, w których nie obo- 
wiązuje ustawa miejska z roku 1870-go. 
Szczegóły wiadome x doniesień dzienni- 
karskich. . 

,Pełersburyg, 24 lipca. (Ag. póln.). Dzi- 
siejszy „Prawit. wiestnik$ ogłasza, iż cho- 
lera akazala się w, Niżsżym-Nowogrodzie, 
gdzie dnia 22-go b. m. bgło 15 chorych. 

Petersburg, 24 lipca. (Ag. półn.), Znów 
zmarło ua Kaukazie 291 osób. w guberni 
astrachańskiej 135, saratowskiej 126, Sa- 
marskiej 110, w Taszkencie 16, w guberni 
symbirskiej 10, kazańskiej 8, woronez- 
kiej 4. 

Petersburg 24/VII. (Ag. póła.) Dzisiej- 
szy „Prawit, wiestuik* ogłasza co nastę- 
puje: Według raportów, złożonych mini= 
sterynm spraw wewnętrznych, w końcu 
czerwca, a zwłaszcza w połowie tegoż mie- 
siąca, prawie ee end] padały deszcze, ale 
bardzo nierównomiernie, W gaberniach pól- 
nocnych i półaoeńo-zachodnich -był zbytek 
wilgoci, która szkodliwie oddziałała na roś- 
linność. W niektórych gaberniach środko- 
wych, poładniowo-zaehodnich i południo- 
wych deszcze były niedostateczne i bardzo 
spóźnione, skutkiem czego nie mogły do- 
stątecznie wpłynąć na poprawienie się ozimia 
w migjsęowęściach, gdzie zboża ozime u- 
cierpiały skutkiem suszy Wioseunej. Po- 
7% się tylky zboża jare, które naprzy- 

ład w gub. woronezkiej znajdowały się na 
początku wiosny w stanie bardzo niezada* 
wzlającym. Chociaż obecnie. byłoby jesz- 
cze przędwczesnem stawiać ostateczne wqio- 


Ostatnie wiadomości handlowe. 


Warszawa, 23-q0 lipca. Weksle krót, term. naz 
Berliu (2 d.) 4895, 49.00 4 Londyn (3 m.) 
= Paryż (10 d.) = — — — — 
kup.; Wiedeń (6 d.) — — — kup.; 4%, listy li- 
kwidacyjne Królestwa Polskiego duże 99.00 żąd, 
; takież mała 98.90 żąd., —— ; 
pokyczka wschodnia 1l-ej emisyl 1 

filej emisgi 104.75) 
—— kup; 5, obligi banku szlachecki - 
RT kup; 5, ruska pożyczka premiowa 
1 1864 roku rej emi. —- ztakaż 2-1566 r. 
II-aj emisyj —— kup.; 5*, vożyczka wówuętran sę, 
zyj laj. 95.66 LT > takaż sęryi IUI-ej 
95.50 żąd., —.— kup.; 5%, listy zastawne ziemakie 


ski o stanie uródzajn zbóż w Róssyi w rd- | I-ej seryi duże 103.00 żęd., —.— kup. takież małe 
ka bieżącym, gdyż zależy to od stanu po-| pio, 16250. ba, A Zał lu tej 


gody w. czasie żniw, do których obecnie 
przystąpiono, dopiero na południa, można 
jednak. dziś twierdzić, iż niepomyślay zbiór 
ozimin będzie w niektórych guberniach lą | 
kowych, połuduiowo-zachodnich i po część 
w tych samych .guberniach, które roka ze- 
szlego były nawiedzone przez nieurodzaj, | żę 
Do tej ostatniej kategoryj należy odnieść 


serji —— — dmpi 5%, ilśty zastawne 
miasta Wsrsżawy I-ej seryś 1U2,25 żąd,, m.— ku 
Tj sery NB tąd. —-— kap, Ileej sry 102 
żąd; IV-ej seryi 101.83 żąd., =.= kup V-ei 
seryi 101.85 ż up. VWl-ej a A 
h i AFIZĄ 


werpool, 
końcowe. Obóę 3, 


——| przejmie nadesłać swe 


W |;mot "kyd zzz A Double 40 Wa- 
TiĄ, Double 60 zeyky gul. Us, 3 LIG 
16416 grey tkaniny z $2riG r. 142. Stala. 
lipca. Bawatua. Sprawosłanie 
00U bel, z na. spakn i 
O « Middling 
sikryisń 377, sprzedawcy, tim sierpień Wrze- 


sień dą sprzedawcy, na w. 338), 
sprzedawcy, na dzień 4 5 a 
grudzień styczeń Siodariokca 1a styezakć rej 


alei 2% ra "ta Fl w Kom 


New-York, 2 ti j 
ZA Trak dą SE! „ile 


LICYTACYE 


Dnia 28 fipca r.b., w za zie górniczym 
rowie, pow. i będzie się fre 
rzeiąż różnych starych materyałów, Ue 
łych po rozebraain starych kopalni „Ta- 


z*, od sumy 411 ra. $6 k 


TELEGRAMY. GIEŁDOWE, 


zabndowań 
op. 


—— 


Glełda Warszawska, | ŻY 25 
Zapłacono 
Za wsksle krótkoterminowa 
ua Berlin za 100 mr. . . . 4— | 0 
na Loudyn za 1 b, . . . . 9.98 10004, 
ag Paryż za 100 fr.. . . . 40.— | 4025 
ua Więdeń za 100 fi . 81— 84.50 
Żądano z końcem gisłdy 
Za papiery państwowa 
Listy fikwidatyjga Kr, Pęł drob SZĄ - 
Ruską pożyczka chód ź Raz me 
14% poż. wewn.  . . «565 | 95T5 
Listy zust. ziem. Seryi I daże |163 — | 108— 
— 1d = „ Il małe.|p2z0 410250 
Listy zast. mg. Wursz. Ser. 1. 102.25 | 102.50 
JE L O Wal1ol i 
Listy Bist, m bodzi Beryih. * -|4u4.28 10Ł2$ 
„ " „ H 101.— |104.— 
" " 1 |101— |101.— 
Giełda Berlińska. 
„Banknoty roskie sarsz . - - | 0375. | 20460 
A r B4 dostawę 203.75 | 203.76 
Dyskonto prywatue . ; „ . . A!fe*/a | TY" 
« Dla odbycia kursu 


Buchalteryi Włoskiej 


i 
Rachunkowości Handlowej 
przybędzie do Łodzi w początku slerpila 
upoważniony przez Okręg Nankowy 
nauczyciel buchalteryi 


Gustaw Chwat. 


Życzący korzystać z wykładu raczą u- 
resy, z podaaiem 
godzin wolnych, dla umówienia bliższego, 

do Warszawy, ul. Niecała Nr. 4. 
1544—5—1 * 


DZIENNA STATYSTYKA LUDKOSCI, 
Zmarli w dunia 24-25 lipca: 


P-+ ę 
Ewangielicy: Dzieci do lat 15-tu zmarło 10, w 
204] Gazbi dorostych si 


liczbie. chłopców 4  driawcząt 6 
w liczbie mężczyzn 2 kobiet '1 4a mianowicieć 
Karolina Ludwika z Finstrów Bólta lat 42, Jan 


WJ | Jerzy Binder lat 45, Gotfryd Golte lat 


chłopców 2 1 dorosłych % 
jiczbit a mężczyzu 2 skobiet Ż, a moba dekł 


gub.: woronezką, tulską, kurską, orłowską, wam scat słowie miasta 74 languns lut 40, Szymon Ber Wpifowicź lat 

Chersońską i charkowską. Jarzyny po Więk- | lisza —— żąd. ta Lablina —— żąd., | 39, Sam Lipkowicz lat 20, Małka Strykow- 

szej części dobre lub średnie. © | takież miasta Płocka —— żył; ©'/glisty zastawne | ska lat 22. a j 
Petersburg, 23 lipca, (Ag. póła.) Sprze- | yileńskie —— dad; Ga taki Km + ące środy 7 

daż pojedyńczych numerów dziennika ,,No- Wiedeń 4%, jek Foka Witrtość kapo 4 kimi 0 pry gej | Bit 

worossyjskij telegraf" jest znów dozwo- | potrąceniem .5%.: listy zwstawna ziemskie 47.87 hold -Fiebiger EP fpaalidskę. Paweł % 

loną. : warsz. Li Il 1478 Łodzi 1082, lisy likwidacyjne | gmilią Palde, Juliusz Baldin z Pauliną Arndt, Jó- 


549 pożyczka premiowa 1 13.2 LI 1715 

Pstorshury, 23-go lipca. Wsksłe hu Lowiym 9960, 
1 pożyczka wsehodwia 102.50, LI[ pońypzka mycha - 
imia 104.50, 41,9, listy zastawne kredyt. zi 
150.75, akcye banka ruskiego dlą lln zagraajcz- 
negy 264.00, petersbnrskiego baukn «lyskontowega 
473.50, wmnkn migdcy owego 435.00, warszuw= 
skiego bkuku dyskogłowego —.—. 

Bartla, 23-go li Anuknoty rnakle zataz: 
203.70, na dostawę 20375, woksiae ua. Warszawę 


Petersburg, 23 lipca. (Ag. półm),” "W: 0- 
statnich dniach nmarło: na Kaukazie 506 
osób, w guberni astrachańskiej 158, w gub. 
saratowskiej 108, samarskiej 103, symbir- 
skiej 27, kazańskiej 12, w Turkestanie 
112, w. okręgu ziemi wojska dońskiego 107, 
w obwodzie zakaspijskim 48, w Sarapule 
4, na stacyach Kolei woroneżsko-rostow- 
skiej 3. |s% 

Petersburg, 23 lipca. (Ag. pólu.). Ogło- 
szono rozporządzenie synoda o. przedzię- 
wzięciu zer strony ruskiego duchowieństwa 
odpowiednich środków, w celu zapobieże- 
szkodliwym następstwom nuiezachowy- 
wania nakazanych przeg władzą ostrożno- 
ści z powodu eliolery. - 

Inne rozporządzenie synodu, w celu Za- 
pobieżenia szęrzeniu się epidemii, odrącza 


dł. 202.75, na Londynu krót 20.41, mm Logdyn 4 

,, ua Wiedeń 170.50, kupowy solne 24.60; 
6%, listy zastawne 05.25, 4, listy likwidacyjna 
6250, pokgczką ruska 4, z 15%) r. 95.10, 4%, 2 
1587 r. ——, 69), rauta zlota 149, 65, r. al, 4 155% 
r ——, pożyeśka wsskodnia (l em. 6560. Il mmt' 
syi 6620, 5%, list, zastawne tnskie 102.40, 57/, po- 
życzka pramiowa £ 1964 roku 151.25 takaż a 1546 
r. 141.20, akcye drogi żel. warszuwsko-wiwiośńwkiej 
20L00, akcye kredytowa austrynakie 168.60 nkege 
wuisguwskiego banku kandlowszgo «yskonto 
dyskont niemieckiego waka pRństW 


wego ——, 


rozpoczęcie zajęć w zakładach naukowych py re 
duchownych w petersburskiej innych | *% Pwsae I. 

chiach. Landyn, go Ue Pożyscka rnak IR3w 
8par - n pz 9562 2% Koczaio. oielakie 2043, ż 


Niższy-Nowogród, 22 lipea. (Ag. półn.). 


z Berlin, 23-go lipca. P. 162 —20 lipi 
Około stacji Grocliowiec nastąpilo rożbi- | y74—1733/,, na nięjee aierpień 18%, Żyd Ps, 
cie pociąga pośpiesznego moskiewskiego; | ua lipice 146.00. 


5 wagonów jest uszkodzonych, pasażere- 
wie są calii raunych pięcia z personelu 
służby pociągowej. 


*Wavre, Ż3-go lij Kawa gowł nrerago Foutow 
na li 84.25, zowie 8460, ua gruda. 85.60, 
Spokójnie. 


«kie | z Teresą 


205 40, ma Pasterskury kr. 203.10, na Pętebarą > 


zet Schrejer z Bertę Wude, Paweł Tydo z 

para ir! mn =p z Natalią Si rel 
msz (ross z Matyt rlger, Autoni 

zaw Borowską, Frenciazck Thiele z Pauliną 
er, 8 


LISTA PRZYJEZDNYCH. 


Hotel. mar z Kijo' L. w 
m RAJ Bożay z aailiowki « 
isawetgrniu, I F „R 
Odesy, Horowitz z Rostowa n. D. B. B z 
Petersburga, S. Neumana z W J 


wiez z Kiowa, Pspmavu z Warszawy. 

Hotel Victoria, M. Steinman, K. Kaskowski, A. 
Wacholder, 1. Kamieński, W. Sonchocki z Warsza- 
8 Bessarabow z Jekaterynosławia, B.» Chafa- 
tiane z Tyflisu, P. Rajgrodzki , Krawetz z Kijowa. 

Hotel Polski. J Grosmmahn £ Moc Mo- 
dzelewski ze Strzemieszyc, Hille ze woli, 
Ea. Heinrich z Tomaszowa. 


ŁÓDŹ Godziny | m 


Kazań, 24 lipca. (Ag, póło.). Guberna- |  teodya, Z-go e 96%; enkter Jawa loco 154, I DOKUKEJCUI 
tor tutejszy skazał włożć! ad a na łatania, 3.0 ta ge rzy tor ŚY,, Bl R 
areszt dwumiesięczny 2a pogróżki, CZYWIONE | tyązar 4 %0 Lmigh 84, UWAG. s kużiem 
lekarzowi w przytułku spaskim. plk yli GH; Móch 32_lrooke (UM tr 4 =- 8 godziny G-ej hpa 

Barlin; 23 lipca. (Ag. pół) Na grani-" Mayoll 67/,, Media £0<Wilkiasou 7%, Wkrpropa SA ja00; „+ 

ask p e" 


AE r GG a ui u 7 << pm Nu _ a "Sz" - hnmmai_4 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


„> 


NASZ MAGAZYN. EE DENTYSK; 


Teatr Łódzki. |. : |z| ZA 

W ogrodzie Sellina. / |<t | s k rnestyna Krenięką - 

W irak, dnia 36 ięea ch. |$ | mstrumentów 1 nu |skszewe yz, 

K ( K ( Eg mieści się obecnie . z pra er 
do] | | Ż * przy ulicy Piotrkowskiej X 46, EJ Ogrodnik 
Krotochwila w 3 aktach, Aleksan-| © | dom F. Millera. 08. |Bo'astwaiejeych ogrodn jt A 

dra Bissóna. = m3 |zsopatrzony w chlqbne świadechwy aż 


komendacye, poszukuje od 
4 |sady od I pakdziratka lub póź 

szych wiadomości udzieli pa A li 
kiewicz w Łodzi, Piotrkowska ję M 

- 15097 

o" "REP ZOIBERE TERA 
W Zgierzu otworzył kancelaryę Aówgkąj 
MARCELI LEWANDOWSKi 


GEBETHNER % WOLFF. 


ssa 46. Piotrkowska _ 46. 
liętczyzna w średnim wieku, 


z 15 letnią praktyką gospodarczą, |xtóry przyjmuje sprawy do w 
poszukuje miejsca ekonoma na wsi maki I admainisteacyjąyc m. 
lub iniego odpowiedniego przy fa- łatwiasto gytkia. maj "mi 
bryce w Łodzi. Posiada świadectwa nn AA 
chlabne. Bliższa wiadomość u p.| ZAKŁADY KĄPIEL OW 


Antoniego Wańkiewioza, ulica Ln- 
tomierska Nr. 148, dom własny. vl G | Y 
1551—2 
Dla Pań! PORA KĄPIELOWĄ 
Sklep z ubiorami damskiemi i dzie- od 15 maja do 30 września. 
cinnemi z zupelnie nowem gusto-|ggqapiele, Tusze, Riasyno 
U 


wnem nurządzeułiem sklepowem, po- w"eatr. 788 
łożony w najlepszym punkcie, przy 8 
OBBABJIEHIE, 


ulicy Piotrkowskiej, jest do od- 

stąpienia za nader (nawet dla f Ilpncr 
niekapitalistek) umiarkowa- Maj je ai 220 Ilonka | 
ną cenę. Łaskawe oferty pod sign.|Ospyra B. ©. Jyasuucxif, zwrex. 
A. W. 7 w administracyi DZiEn-|erzywmiii s» rop. JIoą3u st zud 


nika. 1540— jyę ŻI mo yawnyń Cpexnelt, oówanzy. 
Zaginął paszport er, uro Ż4 Iwau cero 1892 roją 
4 ) 


6% 10 uac. yrpa B% r. Jloxea m 
wydany z tutejszego magistratu, |leregbnanoii yamiyk noqb X 2735 
na imię Berka Grzywacza. 53 


a wócrż xpauenis, GyąeT% 1pola- 
Łaskawy znalazca raczy takowy kizcycjakkeczipPZEE ZY Gz 
złożyć w tutejszym magistracie. 
1539 


Dr. M. Silberstromi£ 


przeprowadził się na Piotrkowską 
84, róg Cegielnianej, dom Lipszyca. 
Choroby dzieci i wewnętrzne od 
8—9 rano i od 3—5 po JT? 


—]! 


LEKARZ-DENTYSTA 
B. Klinkovsteyn * 


ulica Piotrkowska X 260 (38 n.), dom T. 
Tencnbauma. Leczy wszelkie choroby ja- 
my ustnej, wyrywa zęby za pomocą gazu 
rozwesełajączgo, oraz wprawia eby SZLUCZ 
ne i plombuje. Przyjmuje od $—1 i od 
3—6 po poł. „1489—0 


DENTYSTA% 
J. HABERFELD 


ro 


| Podziękowanie. 


Szanownemu Duchowieństwu, oraz 
wszystkim przyjaciołom i znajomym, którzy 
raczyli odprowadzić do grobu drogie zwło- 
ki nieodżalowanego i najlepszego Męża, 0j- 
ca, Dziadka i Brata naszego 


ka 
HILAREGO MAJEWSKIEGO 


sklada serdeczne „Bóg zaplać” 


* 


1 wzoere- 
Lecznica dla zwierząt '„r=erę: 
ZNIA Angielska Przyjmaje pa sta- 
łe leczenie komie i psy i udziela porady 
w kaśdym czasie. Prawidłowe i trwałe 
kucie koni, ul. Milsza % 521-e. 

222-160 Warikoff I Kwaśniewski. 


aaajemamnee flaacy Openóytry, 34: 
|, |KOTADIĄEŚCA BŁ IATOTPACANECKOKA 
—- |orankń «u Meóeru M orrdbAeHaoe 103 


Stroskana Rodzina. 
pyó. — tson., mae yxonxeTsopewie 


OBBABJIEHIE. 


Cyaeóaufi I pucrase Cvtaqa Ma- 
|OBHX% REA 3 Ilerpozosecaro 
spyra B. C. Jlyasunewiii XATEAB-|oyaro Oxpymuaro Cyxa_ Puda 

crBypnmii wz r, Joąqsk ni x0ut mazkadnióąj EEG A 2.2 
umoxv N 21 no Opexneit yauub.porh JIoąau na Honokx Puukt 36 
KOSZRIAETZ, wro 27 10a CETO zoyf nOx% M 10, ua ocmosawia 1030 
1892 roxa ex 10 qac. yTpa Bh V.|ey, Ver. Tp. Cya. oÓwasaneT:, *m 
Jloąsu uoxx M 1404 mo Iereab-|j4 [ogs 1892 roąaBw 10 wat 
zanof yaunb na użerń xpaBeBiA|vrpą 5x Top. Jloxsu no Ilerposót- 
GyxeTŁ UpoXABATKCH ABIKAMOE IIMY |Cgofi yannk B% X0M6 Deciepa nk 


OBbBABJIEHIE. 


na imię Nepom! Bartnickiej, 
ul. Wazowiecka 4, w Warszawie, na SAPAGA Barteskiej..|p:Orasiaaci URSS MB 
czyna sję w dniu 20 Sierpnia. 1482] W parku Kwela La 
CyącóBuit IIpncraaz Ilerpono: 
mnęzkieh Do pierwszej klasy gimmazya.| wykonanym przez orkiestrę seleiblerowską i amatorską. 


Aniela Hoene ma ka  LÓB t peremaifi expun 9. Teć K 
e ; A EEEE GZ ONTO ODE RI ZZA Z RZ DA KE R) rtę po ytu uper . Ledaepx a ho. 
Przelożona 6-klatowego ze 14 >. « |wydaną z tutejszego A [i Sperling i pO 
kladu Naukowego Żeiskieee | £_ódzkie Towarzystwo Dobroczynności |s* isis Sens | Ggaetaro Tinea a s dm 
- Ć ć ) «4 r łożyć|apoąaxu Ba ukcrń OHBoA. 
see kd Pd pa zowie RE W NIEDZIELĘ, dnia Z1 lipca i W PONIEDZIAŁEK, dnia 1 sierpnią 1892 Tr. Areną ieerwcy magistracie. Top. Jlox3b, Imaa b aua 1899 r. 
taż poazsjonazęk jak I p odnich, x4- = | Cyaefmnit IIpucrasz Armezróg, 
Pierwsze w Galicyi g-mło klasowe Gim- | A 1 M 
wsk w trione zAddWA OOTONOWA Z NIGSDOCZIGKAM! 
M. Serwatowskiej w Krakowie 
Sadowa ta id © Pdkć w połączeniu z koncertem podwójnym 
u" e zzydncje % A z ukończoną _ < kaz Ę 
R oh odpowiadaj caiacwik| W Spaniale ognie sztuczne, oświetlenie bengal- 


ukończonych lat 10. , - „ ia l. 3 1 7 41: MECTBO, ZAKADYAWIICECA BŁ MEÓCJE| y; > 
kia e OC CRA skie tdluminacya parku. „, |6% rapanrypawu u onkuennoe B20jea yk s 
Żą) Początek w niedzielę o godz. 3, w poniedziałek o godz. 4 po południa. |pyGwefi, na yAoBieTaopenie npe- MATO WMYLIECTBA, NPURAAIEZANAN 
Potrzebna Bilet po rs, 1 są do nabycia u Pp. R. Zieglera, Ludwi- |remsiu Tepuana Opesseau. AA03ksy Turiepy. CHETOMINANO BK 

ka Fiszera, Klemensa Willertha, w cukierni Roszkow- | Orne u onbusy nupodasieuwx% |MEÓCAH, Gywaznoli. upuxu, nel: 


UpeAMETOBŁ MOISEO PAJCMATPUBATL|HOŃ MAMUAN, ÓApXABA I Upo% A 
y CyaeOaaro Ilpucrana m B% qen|oqbaenuaro ala roproaŁ nk 6% 
upoąaxu Ha wbork osołi. pYO. 50 xon. 


Imam 10 4na 1892 roxa. Top. Jloxss, | Troxa 1892 r. 
Cyxacóanfi a sobswic Jlyxsasoniń,| Cyaeógui I[pucTraBx Byezt 
1 


—1—1 


skiego i Wiistehubego, A. Semelke, E. Rottmanna, A, Bauma, A. Gat- 
Francu zka, „_ |termanna, Patzera Ś Co. i w restauracji Richtera, przy ul. Głównej. 
nie * Z aa z «i  Piankiwi Bilety te dają jednocześnie wolny wstęp do ogrodu. 
ska 583. 8 ę 1504-3 Główne niespodzianki: Kucyk ze źrebięciem, krowa i ka- 
R cyk, tudzież rozmaite inne cenne przedmioty. 
Sprzedaź kwiatów nie będzie urządzoną. 
m$” Zwraca się uwagę Szanownej Publiczności, że niespodzianki, 
nieodebrane w ciągu obu dni, przejdą na rzecz towarzystwa dobro- 
czynności. 1541—0 


wedłag najnowszej konstrukcyj rod Ostrzeżenie. Zgubiono 
gwarancyą i najtaniej urządza w mieś.]| „p nocy z 21 ną 22 lipca r. b, skra.|NIEBIESKI BILET pospolitego ruszenia 


zad lm ay CEZE% dziono z mieszkania mego między innemi|II rzędu, wydany w roku 1891, na imię 


dragiego 
zakład elektrotechniczny 1 optyczny 


Zygmunta syna Teodozago Chrzanowskie- 
go, mieszkańca gminy Żeromin, Znalazcę 
powyższego biletu uprasza się o złożenie 


iwalorami następujące sola weksle: 
Z wystawienia M. Feingolda na zlece- 


nie H Aurbach, żyrowany przez P. Lich- gó w adminiatracyi Dzieunika. * 15%4-3 - . p R . : © 
S. Lewińskiego tenberga LAC: wą 250 rubli, płatny 84i- Ł d k 
w Łodzi, ulica Dzielna % 2, wprost ; z zbarrą M. Feingoldn na zlece- POSZUKUJE «się » zienni a 0 Z Ie 0 j 


Piotra Urłowa. mie P. Lichtenberga w sumie ra, 


Tamże sprzedają się klucze Alu=f|40, płatny 15 stycznia 1893 r. 


miniowe, nadzwyczaj tanio. 
1328—3 


Zgubiono kwit 


88 kp. asy ogniotrwałej) jg, W ŁODZI 
Z wystawienia B. Lipschitz na zlece- i 


ie P. Lichtenb ie rs. 82 ki używanej. 
mie £. La nber) w sumie TS. op. 
60, płatny 13 kwietnia 1893 roku. Bianeo|Oferty proszę składać w admini- 
waksel wystawiony w Kalisza, przez lzra-|stracyi Dziennika pod lit. J. 8. 
ela Winter ną zlecenie Gitli Wączowskiej 1531—3 


ma rs. 100. t «, 

Nr. 120 na zastawiony w banku/,.7 ";tswievia Stelnmana na moje zle- Zaginął paszport, 

Azowskim list zastawny Towarzy- pzez M pge DPR A wydany z gminy Mikołajew, pow. 

stwa Kredytowego Ziemskiego Kr.| Ostrzega się przed nabywaniem tako- brzezińskiego, na imię Anny Knecht. 

Pols. Nr. 235,006.  Zastrzeżenie|wych. Łaskawy znalazca raczy takowy 
NEA. Kźróll. |złożyć w tutejszym magistracie. 

" 1552— 


zrobiono. 1532—3 |1572—0 
Droga Żelazna Fabryczno- 
Łódzka 


Pasaż Meyera Nr. 9 (nowy), 


przyjmuje wszelkie roboty drukarskie, a mianowicie: 
książkowe i tabelaryczne, oraz blankiety, cyrkularze, 
rachunki, memoranda, zaproszenia, adresy, bilety wizyt 
we, afisze i t. p., które wykonywa starannie, na czas 
oznaczony i po możliwie umiarkowanej cenie. 
Posiada na składzie: przepisy o pracy małoletnich, 
książki fabryczne (zatwierdzone przez Insp. Fabrycz- 
ną): do zapisywania doroslych I małoletnich robotników 
i do zapisywania kar, szematy do zapisywania wypad: 
ków w fabryce, wszelkie druki, służące dla sądów 


Droga Żelazna Fabryczno- 
Łódzka. 


ZGUBIONO 
karię pobytu, 


iadczeni j h 
Ba powoda oświadczenia wystające | z 3 A pokoju i gminnych, tlómaczenia do weksli i t. p. 
. Hartmaw, o ienia dup. k 
czerwca r. b, Dro-|konosameutu Łódź-Tyflis za % 249 z dnia, 


a Żelnzna| 


M PA 


